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W zeszły Czwartek Kościół  Śty obchodzi ł  święto Śgo 
P a w ł a  pierwszego Pustelnika.  Zakon X X . P a u lin ó w  fun
dowany pod r eguły Śgo A u g u s t y n a ,  sprowadzony z o s t a ł  
do P o lsk i  przez Jana D łu g o sza , Kanonika Krakowskie
go, znanego Kronikarza.  Znany iest w ca łym święcie 
Cln zescjaiiskim sławny ich Zakon do dziś dnia w C zę
stochow ie J a sn e j G órze istniejący. W W a r sza w ie  
osiedli c;& Zakonnicy przy Kościele Śgo DLJ CH\  w r. 
1682,  i Klasztor ten istni.ił aż do r.  18 19, (O Kościele 
Śgo DUCHA ( P o -P a u liń sk im J  , k t óry  w roku zesz: 
* hojnego daru N. PANA odnowionym zos t a ł ,  umie
szczoną będzie krótka  historyczna wiadomość).

N.  PAN na przedstawienie JO.  Xiecia NAMI ESTNIKA 
Król : ,  6go h. rn. Najmiłościwiej udzielić r a cz y ł :  V\izy.  
talorce Sióstr Miłosiei dzia w Królestwie Polskiein i Prze
łożonej  Instytutu Śgo KAZIMIERZA w Warsz: ,  Tek l i  Ż u 
ko w sk ie j, K izyż  złoty z ozdobami brylantów e m i ; zaś 
Przełożonej  Sióstr  Miłosierdzia przy Szp i t du  Płock im,  
Marjaunie l io m a n o w sk ie j; zostaiącej przy Wizytatorce 
Sióstr  Miłosierdzia w obowiązkach Sek re t arki ,  Anieli 
G oła szew sk ie j $ Przełożonej  Sióstr  Miłosierdzia w Szcze
brzeszynie ,  Justynie R u m iń sk ie j;  Starszej  Zg romadze
nia Sióstr Miłosierdzia w Pu ł t usku ,  Małgorz;  Ł ą tk o w -  
s h i - j ; Starszej  Zgromadzenia  Sióstr  Miłosierdzia przy 
Szpitalu Śgo W i n c e n t e g o  w Lublinie,  Mar jannie  K a ła -  
s iń sk ie j;  Starszej  Zgromadzenia Sióstr  Miłosierdzia przy 
D unie Towarzystwa Dobroczy:  w Warszawie,  Agnieszce 
K o ic iu k o w sk ie j,  Krzyże złote  na takichże łańcuchach.

Da rowiznę Rsr.  7 kop: 50,  na fundusz stały dla Ko
ścioła Śgo DUCHA w S ta s zo w ie , przez Józ: i Mi r jannę  
r. Gandow Małżonków A d w e n tó w , uczynioną,  Rada Ad
ministracyjna zatwierdzi ła.

Oneg^aj  JJOO.  Xztwo JchmośćNAMIESTNIlCOSTyyo i li
czne grono przesz ło s tuki lkudziesiąt  Osób znakomi tych,  
znajdowali się na świetnym wieczorze,  danym przez 
JJVV W.  Jener r  Lej t : I I r :  S irn o n itza , Komendanta  Cyt ade
li  A  le x a n  d ra w sk ie j, i Jego Ma łżonkę ,  w apar t amen
cie Dowódzców tejże Warowni .  Weso ł e  tańce rozpo
częte z a  przybyci em Xtwa N a m i e s t n i k o s t w a  i Ich R o 

dziny,  w obszernym środkowym salonie t rwały z n iep rzer 
wane m zaięciem i c iągł em ożywieniem aż do wieczerzy,  
zastawionej z wielką starannością,  o godz: w pó ł  do 2ej 
po północy,  w pr zy leg łych  g łównemu salonowi poko- 
>*< h. W iednej z tych komnat ,  ozdobionej  wizerunka
mi Szacha P ersk iego , Jego Rodziny i Dworu ,  ( p ę d z l a  

Azjatyckich Ma la r zów) ,  ciekawi podziwiali  misternej 
P recy i niesłychanej  cierpliwości wyszycia po r t je r  i 
pokrycia mebl i ,  oraz drobniejsze stolarskie wyroby,  ze

brane przez Gospodarza w owym czasie,  gdy iako Poseł  
B o s s y js k igośei ł  u Teherańskiego  Dworu.  Po wieczerzy 
wznowi ły się tańce, ukrzepi ane  ciągle,  up rze jmą i ra
dą gościnnością Hr-biostwa i Ich Rodziny.

T ry bu na ł  Handlowy,  upadłość  Izraela Jeruchem - 
soh.ua, Handel  mat er j - łów piśmiennych przy uk F ran 
ciszkańskiej  w domu pod Nrem 1800 utrzymującego,  
ogłos i ł .

Jut ro o godz: 10 z rana w Kościele 0 0 .  K a p u cyn ó w , 
odbędzie się żałobne Nabożeństwo za duszę ś. p. Marjan-  
ny z Kościelskich G erlach; na k tór e,  pozostałe Dzieci 
wraz z Babką,  zapraszaią Krewnych i Przyjaciół .

Józef  S o ko lu ick i, Pu łkown ik  b. Wojsk Pols:,  w 70 tym 
roku życia, wczoraj przeniósł  się do wieczności.  W  smu
tku  pogrążeni Synowie wraz z Famil ją,  zapraszaią P r zy 
jaciół  i Kolegów zmar łego,  n a  expor t ac ję  zwłok Jego,  
iut ro o g o d z :  4tej p op o łu d n i u  zdo lnego  Kościoła Sgo 
K r z y ż a , n a  smętarz Powązkowski  odbyć się maiącą.

Onegdaj  wieczorem zg- s ł  1 2 to-1 etui C esła w  P io tro w 
sk i.  Cierpl iwy i wy t rwały pi zez ciąg długich ki lkole-  
tnich cierpień ,  sam poci szał  i dodawał odwagi s t roska
nym Rodzicom; oby ROG raczy ł  spełnić  iego życzenia 
i lównie wróci ł  spokojuość ich sercu iak nieboszczyka 
powołał  do siebie szczęśliwein spokojnein zejściem, snem 
Anioła.  Zwłoki  iego odprowadzone zostaną dziś o go
dzinie 3ciej po połud:  z dolnego Kościoła Śgo K r z y ż a ,  
na smętarz  Powązkowski .—  II .

Od lat dawnych istnieie przys łowie:
Na Świętego P r y s k a ,
Przebi je lud pliszka.

Przysłowie to t rudno da zastosować się w t ym roku,  
gdzie zima dotąd bardzo ł agodna,dopi ero co ustali ła lody,  
więc z ich zerwaniem się tak p r ędk o  nie pośpieszy.

Zwyczaj  M a s k a ra d , z których urodzi ły  się B ale  ko 
stium ow e  , początkowo we W ło sze c h  s tworzony,  roz-  
szed ł i zy  się po całej  E u ro p ie , dostał  się także i do nas 
z (-Płoch. VF liczbie najdawniejszych zabaw tego ro- 
dz.aiu, wspomina historja świetną Maska radę ,  daną * o- 
kazji zaślubin Z y g m u n t a  A u g u s t a  z  Xiężniczką M ant- 
tn a i is k ą ,  w której  Król i C iś c i e  przebrani  byl i  w bo
gate stroię.  Z y g m u n t  111. M- a z a ,  na własnem weselu 
(r .  1592) ,  wystąpi ł  w bieli  pod imieuiem Rycerza,  k tó 
rym  opickuies ię  H erku les  i A tla s .  Poświadcza to wie-  
dnem z dziel swoich, uczony Badacz s t arożytnych zwy
czajów, Kaz: W ł :  ( f  o jc ie k i. Na głośnem weselu Jana 
Z a m o jsk ieg o  -z Gryzeldą  B A t o r o w n Ą ,  przedstawiono 
t r yumf  S t e f a n a  B a t o r e g o  Króla.  Różnemi czas-ami, 
różni znakomiei Ludzie ,  na świetnych zabawach przez
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Monarchów i m-gu- tow wydawanych,  w różnych przed- 
stawiali się charakterach.  Z eb rzyd o w sk i  na iednej  z ta
kowych przedstawiał  S a tu r n a , a Ż ó łk ie w sk i Hetman 
c o  poległ  pod C ccorą, w młodociany m wieku wystę
pował  przebrany za D ya n ę . Świetne by ły  balety ko 
stiumowe u J a n a  K a z i m i e r z a  i Żony Jego M a r j i  Lu
d w i k i ,  o  c z e m  wspominaliśmy w roku zesz:. U  obu A u 
g u s t o  w w pałacu S a s k im , wznawiały się Bale kost iu
mowe. • August  ligi dawał  Bale maskowe w Rajtszuli  
S a sk ie j. Na iednej z takowych Król wys tąpi ł  w wspa
niałym stroiu hiszpańskim. Za S t a n i s ł a w a  A u g u s t a  
bywały  Bale kost iumowe w Zamku,  a r ó inemi  czasami 
świetne przebrania w naj pierwszych domach stolicy. Je
dną z najwspanialszych zabaw tego rodzaiu,  b y ł  Bal k o 
st iumowy i maskowy dany przy schyłku  Karnawału r. 
1830,  przez Hrabinę Stanisławową P o to ckę  (wie j  wła
snym pałacu na Krak:  Przedm:) .  B i l  ten zaszczycić 
raczy ł  obecnością swoią J. C .  W . Wielki  Xią?ę K o n 

s t a n t y .  Na tej zabawie prócz Dostojnego Gościa i Go
spodyni ,  wszyscy obecni byli w kost iumach lub maskach.  
Ostatniemi czasami od r. 1833,  co rok prawie,  wznawia
ł y  się Bale kost iumowe lub maskowe,  z n iemałą  świe
tnością w dniu N ow ego R o ku  v .  s. u J O O .  Xię ztwa Jch- 
mość N a m i e s t n i k o s t w A ,  ponawiane bąć u Xiężnej Z a -  
ią czko w e j, b ąć  w iednyin z obszerniejszych lokalów 
Warszawskich,  na korzyść  ubóstwa i nędzy.  Ostatnią 
« tych zabaw iedną z najpiękniejszych,  opisaliśmy wz e 
szło Środowym K u rjerh u .

T rzech  M u szk ie te ró w , romans h is toryczny,  dzieło 
tyle głośne Alexandra D u m a s , wyszło w przekł adzie  
Polskim w 7 mi u tomach;  cena onego a#, do ukończe
nia d ruku,  do dnia 1 Lutego iest zł.  20.  Os by k tó 
re zapłacą zł.  15, mogą natychmiast  odebrać t  my 1, 
2, 3,  4,  5 w Księgarni Klukowskiego przy ulicy Mio
dowej,  a pozostałe 5 zł .  złożą przy odebraniu tomów 
t> i 7. Po ukończeniu d ruku,  całe  dz ie ło kosztować 
będzie zł. 24.

W W . de G ucldre  i P rejss, raczyli c fi < r o w a ć na do
chód Instytutu G łu ch o n iem ych  i  O c ie m n ia ły c h , śpiew 
pod ty tuł em:  B ie d n y  o c ie m n ia ły , własnej ,  kompozy
cji,  który U ż swoim nakładem odbić kazali exempla-  
rzy 240.  Życzliwi śpiew ren raczy li r c z k u p ć ,  i z te. 
go źródła  wp łynęło  do Kassy Instytutowej  z łotych 300.  
O p a t r z n o ś ć  bez wątpi{.nja nagrodzi sowicie życzliwe 
chęci tak ofiarujących iak kupu i ących ,  oraz t rudnią-  
cych s.ę sprzedażą pomi, „ionego śpiewu.  Ins tytut  do- 
pe łma iąc nin.ejszem miłego obowiązku podziękowania 
ł a skawym Dobroczyńcom swoim, ma zaszczyt  zarazem 
fch zawiadomić, l i  W.  M in te r , właściciel znanej ca- 
ł emu  k ram w, fabryki ,  ciągle I„s t j t u t  ;
, worem, względami,  raczył  „a dochód Jego ofiarować 
50  excmplarzy  w yob rażen ia  U krzyżow anego  Z BA WI 

CIELA w dużym formacie. Te  dotąd oczekuią rozku- 
pienia w Kancelarj i  Instytutowej .  Cena poiedynczego 
exemplarza  ustanowioną została na zł .  3 gr.  10.

W  Księgarni i Składz i e  nut  muzycz:  Ig: M a k o w sk ie 
go , przy rogu ulic Miodowej i Senators:  obok filarów 
w domu W.  Bujno pod Nr  497 lit: C. są do nabycia 
dzieła nas tępuiące:  O poznawaniu zewnętrznych ozna* 
ków m leczności kró w , pzcz Frznciszka Guenona ( F r a n 
cuza) ,  rzecz przez wiele towarzystw rolniczych poie- 
dyńczych osób we Francj i  i w Niemczech wypróbowa
na i sprawdzona,  z 2go w niemieckim ięzyku wydania,  
z 2ma rycinami,  zł.  6. Nowe lub niedokł adnie  opi 
sane gatunki  S k a m ie n ia ło śc i T a /r o w y c h , o d k r y ł  i o- 
p isał  Ludwik Zeyszn-er, poszyt  Iszy z 4ina tabl icami 
z na tury l i tografowanemi,  cena poszytu zł .  12. Roz
mowy francuzkie ułożone przez Eugenia de Rochptin 
Bocquel ,  prze łożone na ięzyk Polski  przez J. K. Sk i 
bińskiego,  3cia edycja poprawna i pomnożona ,  z ł .  8. 
P a m ią tk a  d la  E ry  c zk a , przez Stan: J a ch o w ic za , to
mik  l s z y ,  zł .  2. Li . ty o Chemj i ,  o iej zastosowa
niach w przemyśle ,  Fizjologji  i w rolnictwie,  przez  Dra  
Justusa Liebeg,  p r ze ł oży ł  T .  S. Z d i i t o w i e c k zł .  5. 
Blnnqui  ego Ekonomja przemysłowa,  p r zek ł a d  Wik t :  
Z ie liń sk ieg o , tom: 3,  zł .  12. Poezje Ani: C za jko w 
skiego , zł .  3 gr. 10. Wspomnienia  z podróży po Kr y 
mie, Ed: C h o ieck ieg o , zł .  6 gr. 20.  Guizota,  Dzicie 
c y w il iza c j i e u ro p e jsk ie j , p rzekł ad  Fel:  B en tkow sk ie 
go , zł .  6 gr.  20.  Górnictwo w Polszce,  opis kopal
nictwa i hutnictwa polskiego pod względem techuicz- 
n i m ,  historyczno - statystycznym i p r a w ny m,  skr eś l i ł  
Hier:  Ł a b ę c k i, z tablicami, tom: 2,  zł.  26 gr.  20.  W y 
bór Kazań celniejszych mówców Duchownych tak wła- 
sny<h iako i zagranicznych,  tomów 2, zł.  25.  Książka 
da N. bożeństwa dla Dam, zł .  4 Kalendarzyk poli tycz
ny na rok 1846,  przez R a d ziszew sk ieg o , zł .  6 gr. 20.  
Kalendarz domowy Niemiecki ,  L. T .  T r ip p lin a ,  ua r.  
18 46 z rycinami,  zł .  3 gr. 10,  bez rycin,  zł .  2; i wszel
kie książki szkolne.

G łów ny  S k ła d  B ro n i i  E a b ryka  te jże  p r z y  u lic y  
K ra k ;-P r  z d m ieśc ie , w prost Sask ieg o  P la c u , N r o 3 0 0 .  
Mamy honor  najnpi zejiniej zawiadomić PP.  Miłośników 
myślistwa, że dogadzaiąc powszechnym życzeniom,  zao
patrzy liśmy S k ł a d  nasz świeżym transpor tem na jwybor
niejszych L u f  a n g i ls k ich  i fr a n c u z k ic h , umyślnie ob- 
stalowanych; z takiego powodu wszc-lkim życzeniom tak 
P"d względem rozmaitości damasu,  iakoteż lekkości ,  k a 
libru i długości ,  iesteśmy w stanie zadość uczynić.  Je
dnocześnie polecamy się teraz iak i dawniej najdosko
nalszym asor tymentem gotowej B ro n i  myśliwskiej ,  iako 
to:  Dubel tówek i Poiedynek do szrutu,  Dubel tówek i 
Poiedynek do kul i  na grubszego zwierza,  Pistoletów ce
lowych,  dubeMowych i poiedyńczych Pistoletów podró-
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żnych, ora* tak zwanych T ercc ro l lek ,  czyli Krucic, k tó
re  na rozm aitą  cenę w F abryce  naszej są do nabycia. Gdy 
wszystkie nasze lufy poczwórnym nuboiem są probowa- 
ne, i gdy broń nasza myśliwska iakoteż pistolety do iak 
najcelniejszego strza łu  są uregulowane, gdy nadto ceny 
tutejsze zupełn ie  równaią się z. granicznym, przeto spo
dziewamy się, iż wszelkim wymaganiom Szano: Publi
czności, w zupełności odpowiemy, a za dobroć wyrobów 
Z pod firmy naszej wychodzących, maiątkiem naszym 
zaręczamy. Prócz tego posiadamy najrozmaitszy wybór 
rekw izytów  Myśliwskich, iako to :  Kogi do prochu i do 
azrutu , ułatwiaiące p ręd k ie  u-bij-mie; to iby s trzeleckie 
i patrontasze; najdoskonalsze myśliwskie t r ąb k i;  p rzy 
rząd y  doczyszczenia ,  nabijania i do wykręcania uabo- 
iów; s to łk i  myśliwskie, czapki, bicze, k o ra le ,  obróżki 
i sf ry ,  różne rodzaie pistonów, maszynki pistonowe 
czyli nakładnice; wabiki; najpewniejsze próby  procho
we angielskiego i francuzkiego wynalazku. P rzy jm uje
my także broń  do reparacji lub odmiany iakie jko lwiek  
części; ora* do uregulowania iak najpewniejszego s trza 
łu ,  ku czemu posiadamy nowo wynaleziony angielski a- 
para t ,  i spodziewamy się, iż pod tym  względem każdego 
prawdziwego Znawcę zadowolić zdołamy. Zaufanie, któ- 
rem  nas Lubownicy myślistwa kraiowi i zagraniczni 
zaszczycaią, są dla nas najpochlebniejszym dowodem, 
że praca i usiłowania nasze nie są bezskuteczne; my 
też nawzaiem oświadczaiąc im najpowinniejsze dzięki 
za doznawane względy, poczytuiemy sobie za obowią
zek uprzedzić  ich, że iak przedtem tak i na p rzyszłość , 
akuratność i dokładność  wykończenia roboty ,  będą  na
szym najpierwszym ce lem .—  S e e k e r  et  R a u sch er .

N r  Styczniowy b. r. B ib ljo te k i W a r s za w sk ie j,  k tó 
rego  wy danie z powodu większej objętości textu  i do 
ł ą c z o n e g o  5-arkuszowego rciestru 20 poprzednich  to
mów, opóźnione zostało, w yszedł z d ru k u  i zawiera: Od 
Redakcji ;  O dochodach z dróg żelaznych, przc-z Wiłh: 
K olberga}  Pamiętniki Szlachcica z czasów J.4NA S o b i e 
s k i e g o  , p. A. A. K osińskiego  (c iąg  da lszy ) ;  O t x a th  
z dób r  ziemskich, w edług  zasad Towarzystwa K redyto
wego Ziems: w W . X . Poznańsk iem , p. Ant: M ic h a l
skiego}  Zgon K lo ryndy ,  ustęp  z X II  pieśni Jerozolimy 
wyzwolonej T assa ,  p rze k ła d u  Ludwika K a m ińsk iego}  
O nowym systcmacie drewnianych b ruków , p. Stanisł: 
PI yso ck ieg o }  O romansie nowoczesnym, p. Aug: C iesz
kow skiego . \A Kronice literackiej : T rz y  kodexy  fran
c u s k i e ,  cy w iln y ,  postępowania sądowego i handlowy 
w przek ładz ie  popraw nym, w y da ł  J. II , S. Rzesiński,  
p rzez  Fe lisa  Z ie liń sk ieg o }  Muzyka taneczna, p. Józefa 
S iko rsk ieg o }  W spomnienia z Wenecji i t. d . , p. L u d  w: 
'P ie łrusitisk iego^. dwa-tomy. W Rozmaitości: O Rze- 
A bintzich F lo renck ich ,  dziś żyiącyoh, p. C y p r :  Aorwź* 
d a j  O najnowszej li teraturze Czechow, Słowaków i S ło 

wian południowo-zachodnich, p. Piotra D ubrow skicgo}  
P rzypisek  do odpowiedzi P. Klopinan na a r t y k u ł :  Jesz
cze słów k ilka o brukach ,  zamieszczonej w poszycie na 
m. G rudzień  r. z . ,  p. W ilh : K olberga . W  Kronice za
gran icznej:  Wiadomości z nauk adm inis tracy jny-h , p . 
P. Ł .  ; Wiadomości na drodze postępu nauk p rzy ro dzo 
n ych ; Kronika bibljograficzna; Doniesienia, li terackie; 
Dostrzeżenia metorol giczne za rn. Listopad ro k u  zesz:. 
Przedpła ta  na rok 1846, czyli rok  G ly  istnienia pisina, 
wynosi rocznie złp .  60 lub półroczn ie  z łp .  30 , i przyj-  
muie się na wszystkich Urzędach i S tacjach pocztowych 
Królestwa. W  Warszawie we wszystkich znaczniejszych 
Księgarniach i w R edakcji przy  ul: Senators: N r  468/«.

Potrzeba dobrego oświetlenia naszych gorzeln i,  s k ło 
n iło  mnie do uiządzenia  L a m p y  doskonale temu celowi 
odpowiadaiącej.  Ponieważ siła światła tej lam py równa 
się w skutkach światłu  12stu świec woskowych, a u- 
trzym anic ie j  iest nader  tanie. Podobnych lamp z wszyst- 
kieini dodatkami, z In s tr ru kc ją  d rukow aną, oraz flaszką 
blaszaną napełnioną m aterj <łem palnym , nabyć można 
za cenę bardzo mierną, zł.  30; zaś bez tej flaszki z tna- 
te r ja łem  palnym sprzedaic  się po zł.  25 w S k ładz ie  T e c h 
nicznym przy ulicy Senatorskiej Nr 477. M ater ja ł  zaś 
pa lny ,  na 300  godzin, nie rachuiąc okowity zł.  1 gr. 15 
ty lko kosztuiący, każdy G orzeln ik  ł a t  wo sobiesam p rz y 
gotować może. Radzę więc Szanow: W łaścicielom Go
rzeln i i G orzeln ikom , aby u a lampy takowe przez wzgląd 
n a  swe własne korzyści,zaopatrzyć się chcieli. Y r .K o h l.

M ic h a lin a , powieść obyczaiowa w 2ch tomach, na
pisana przez Edwarda B o g u sła w sk ieg o , wyszła na widok 
publiczny; nabyć i ej można we wszystkich Księgarniach 
W arszawy po cenie Rsr. 1. G łów ny S k ła d  niniejszego 
d z ie łk a ,  tymczasowie ustanawia się w D rukarni Józefa 
T o m a s z e w s k i e g o  przy  zbiegu ulic Bielańskiej i T łu m a -  
ckie N r 600; dokąd, zyczący sobie nabywać w większych 
partjach , zgłosić się mogą osobiście lub na piśmie, a zna
czny r a b a t  ustąpiony im będzie .

D -wuiej w Warszawie iako też prawie.w ca ły m  kraiu 
tutejszym, służących płci obiej przyjmow ano iedyn ieod  
Nowego roku; a który z s łu g  przez c . ły  rok  sp raw ia ł się 
wiernie, trzeźwo i poczciwie, o trzym yw ał od Pana lub 
Pani hojną kclendę , i i* żeli życzy ł d łuże j  u tegoż P a ń 
stwa pozostać, dostawał powiększenie p łacy ,  bo dawniej 
S łużący  mieli bardzo m a łą  p łacę  gotowizną. S ławny 
Kaznodzieia Xiądz S k a rg a  w kazaniach swoich często 
napominał S łużących  aby b y li  wiernemi, trzeźwerr.i i po- 
czciwemi, gdyż iedynie te cnoty mogą ich uszczęśliwić i 
zjednać im błogosławieństwo BOGA;, radzi ł  oraz, aby 
szczerze kochali swoich Panów, bo przez tp zyskać mo
gą ich przychylność, a p rży tem  zachęcał aby cierpliwi* 
znosili nawet ich p rzyw ary ,  bo nie ma tego-złego które* 
t y  nie wyszło na dobie ;  ale też ten czcigodny K płan 
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nauczał aby i Panowie a szczególniej Panie, częściej ła- 
godnie, po ojcowsko lob macierzyńsku obchodzili się 
z Służąceini. W Rękopiśmie z roku  1725 czytaliśmy 
świadectwo w n as tęp o w y ch  wyrazach: a Michał Sobań- 
Cujk s łuży ł  u innie przez lat 14, p rzez ten ca ły  c z is n ie  
h y ł  piianym, nigdy mnie nierozgniewał, regularnie  wy
p e łn ia ł  swoie obowiązki,  ła s i ł  się pokorą  przy  inoiej 
połowicy, która przy dawniejszych s łużących była iak- 
k)1 ^ g ^ s i c a ,  a gdym ciężko chorował, mój Michał po 
C a ł y c h  nocach leża ł iak. wierny pudelek  przy  mo- 
iem ło ż u .»

Na ostatnich targach W arszawskich i Prags: p łacono 
*a korzec 4ro-ćwierciowy Żyta Rsr: 4  kop .  70 (z ł .  31 
g. 10).  Pszenicy Rsr: 5 k . 9 1 J/2 (z ł .  39 g. 13). Jęczm: 
Rsr: 4 k . 5 (zł .  27 ) .  Owsu Rsr: 2 k. 33 (z ł .  15 gr. 16). 
Siana fura iednokonna od Rsr. 2 kop. 10 do Rsr. 3 
k .  60 (od  zł. 14 do zł.  24);  parokonna od Rsr: 3 k. 75 
do Rsr. 5 k. 25 (od zł. 25 do zł. 35 ) .  S łom y fura z wy- 
czajna od Rsr. 2 k. 10 do Rsr. 3 k. 60 (od zł.  14 do 
z ł .  24).  W ó ł  dobry od Rsr: 37 do rs: 51 (od zł. 246 
gr.  20 do zł. 3 4 0 ) ,  średni od Rsr: 28 do Rsr. 36 (od 
zł.  186 gr. 20 do 240),  lichy od Rsr: 20 do rs. 27 (od 
*1. 133 gr. 10 do z ł .  180) Cielę Rsr: 3 k. 60 (z ł .  24 ) .  
Słoniny świeżej fu n t kop. 10 (g r .  2 0 ) .  Kartofli ko- 
lzec  rs . 1 k. 2 4 r/z (z ł .  8 gr.  9 ) .  Okowity garniec k. 
92  (z ł .  6 gr.  4). Szumówki garniec k .  5 ó1/* (zł-  3 
g r .  19).  (G . Pol:).

Wczorajszy TT ieczór tańcu iący  w Resursie K up iec•
hiej, przyiemnie p r z e p ę d z i ł o  400 o s ó b .  T p i k z o d o  b e z
p iz e iw y  do późna. Suknie Dam odznaczały się p ięk n ym  
doborem; prawie wszystkie bareźowe, tarlatanowe, lub 
muślinowe by ły  wróżnych kolorach, w pasy, k ra ty ,  sza
chownice; tóżowych kilka a b ia łych bardzo m ało . Ubra
nie głów Panien i młodych Mężatek zdobiły  iedy nie w ło 
sy zupełnie g ładko  ułożone; każda miała ty lko  albo prze 
paskę , albo girlandeczkę, albo bukiecik ,  albo (co b y ło  
najozdobniej) tylko iedną różę.

W czoraj w W i e lk im  T eatrze  w czasie S te lli czy li Ko- 
chankach z M urcji p rzyw ołan i ,  JP an i  H alpert i JP .

i -tu r 4)0 4, JP P .  Jasiński i Komorowski po 3, a 
JP. Lhomauowski 2-kroć.
, zcs*ła z tego światu Karolina z S try ień-

skicb TT lelowiejska , w dobrach Lubczu:  a w dmu 4 b. m.
helicjanna z W alewskich Dembowska  „  d o b r a c h  Z agaić.

zanowne te anie, pd dzieciństwa przyiaźnią złączone,
razem  poszedłszy za Mąż, prowadziły p rzez pó ł  wieku
praw ie  w sąsiedztwie dwa otwai tp i.* . . * . , . , . ŁWdIte domy s łynne  z up rze j .
mej . wesołej gośc.nnosc. Wspomnienia młodości nie- 
mai wszystkich Obywatel,  w Krakowskiem, u wielu na- 
w et w całym  kraiu łą cz ą  się do rozmaitych zabaw i 
p rzy  iemnie spędzonych chwil w Lubczy  i Sancygaiow ie ■ 
tam  każdy znalazł uprzejm e p rzy ięc ie ,  m iłe  tow arzy

stwo, dobrą  radę i pomoc k iedy  po trzebował,  chętnie 
p rzy ieżdża ł ale z żalem opuszczał te miejsca, dla lego 
też wszyscy co znali te Szanowne Panie, g łęb ok o  uczuli 
Ich stratę; o k ry ła  się cała okolica ża łobą ,  a razem i 
biedui ubodzy, k tórych  hojnie z swych dostatków wspie
ra ły .  W zorowe b y ło  Ich życie, ale leż i śmierć szczę
śliwa, bo prawdziwie można powiedzieć, że zasnęły  
w BOGU. ***
€ Niżej podpisana Ochmistrzyni S zko ły  W yższej Płci 
Żeńskiej w S uw a łkach ,  o trzy inai* szy pozwolenie od J W . 
Kuratora Okręgu Naukowego W arszaw: do przeniesienia 
tejże Szko ły  do W arszawy, ma honor zawiadomić Szano: 
Rodziców i Opiekunów, iż z dniem Isąym Lutego r. b. 
otworzy kurs  nauk na Z ak ład  tego rodzaiu przepisany, 
w lokalu stosownym, przy ulicy Ż elaznej-Bram y w domu 
W . K rzemińskiego N ° 9 5 6 .—  Joanna R a u d n y .

Uszczęśliwione Dzieci z odzyskania zdrowia ukocha
nego Ojca, sk ładaią  najczulsze podziękowanie za w y pro 
wadzenie go zciężkiej i niebezpiecznej choroby, W . Le
karzowi klassy le j  M ieszczańskiem u , Dziedzicowi dóbr 
G łaniszew  w Powiecie Kaliskim. Niech to, Szanowny 
Mężu, nie obraża skromności Twoiej, że ośmielamy się 
publicznie wyi.wić Ci wdzięczność naszą; dw ukro tn ie  
wyratowałeś Ojca Rodziny w chwili, k iedy  iuż strać Ti- 
śmy nadzieię o iego życiu i Cześć Tobie,  cześć sztuce 
Twoiej ! Nie głośne Tw e imię w świecie, ale głośne w o- 
kolicy k tó rą  uszczęśliwiasz; z uwielbieniem wspominaią 
C if  wszyscy; wszyscy, bo T y  z równą gorliwością sp ie
szysz do pałacu nieść pomoc bogaczowi, i do ubogiej 
lepianki km iotka , k tóry  Ci tylko łz ę  dziękczynną może 
przynieść w c iu rz e .  To też iuż nieiedna taka łza  dz ięk 
czynna sp ły n ę ła  po licu Rodziców, kiedy im p o w io d łe ś  
drogie ich Dziecię ; po licu Żony, k iedy  odzyskała  Mę
ż a ; dziś my łz y  takie  roniemy, bo nam drogiego po
wróciłeś Ojca. —  J. G. P. L. E irn la iim ow ie.

Dnia 29go W rześ :  r. z. w wieczór, W aw rzyniec  Ja - 
darniak  W łościanin  wsi Ocinka, w drodze do Kalisza za 
wsią Kamienna, uderzony dwa razy kamieniem w głow ę 
przez nieznanego mu, k tóry  go na tej d redze  sp o tk a ł ,  
zrabowany został przez tegoż z pieniędzy z ł .  251 gr.  6; 
w celu uięcia sprawcy tego czynu, Sąd Policji Popr: 
W ,  działu Kaliskiego wezwał, k teby  go dostrzeg ł,  aby 
s tawił powyższemu Sądowi.

Z  P etersburga .—  Przez rozkaz dzienny, datowany 
w Rzym ie  dnia b/ i s  G ru d n ia ,  N. PAN, mianował Je 
n era łem  - A d ju tan te m : J. C. W .  Xięcia Moxymiljana 
L i s u c i i t e n b e r g s k i e g o ,  przy  zachowaniu dotychczaso
wych urzędów i dostojeństw.

A n g lja .  —  Z p rzy ląd ku  D obrej N a d z ie i  donoszą, 
ze wszyscy Doers (włościanie ho lenderscy) chcą wy
siedlić sig z obwodu N a ta l $ oczekuią  ty lk o  P. Schoe• 
m a u n } k tórego wysłali  do A n d rie s  O rigstadt dla
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zbadania, czy tameczny grun t zdatny iest do uprawy. 
—  R ząd  ma zamiar p rzed s ięw z iąć  znaczne prace w //:- 
ln n d j iy np. osuszenie bagien, zregulowanie kory  t, rzek  
i t. p . ,  aby ubogich zatrudniać. —  K orzystny rezul ta t 
o zdaniu sprawy o dochodach kraiowych rok u  zeszłe
go, uważaią za dostateczny argum ent do zmiany praw 
zbożowych. —  W k ró tc e  nastąpi formacja milicji. Kto 
n i e m a  lat 18 a p rzeszło  45, lub posiada majątku 100 
funtów szterl: i dwoie dziec i,  będzie wolny od mili
cji . —  D yrekc ja  wschodnio-indyjska ma znieść m ono
pol solny w ln d ja c h  wschód:. Kopalnie soli w Ches
h ire  mogą na tern znacznie zyskać, zwłaszcza, że po
w iększy ł .  się handel soli do Chin.

B e lg ja . —  Towarzystwo kolei żelaznej pó łnocne j 
pod f irmą R o ts z y ld , m iało  kupić  kopalnie węgli ka
miennych w A g ra p p e  za 6 miljouów fr .,  dla exploa- 
tacji kouksów .'—  Rząd odwetuiąc za podwyższenie ta
ryfy  celnej w Holandji podw yższy ł cło  od kawy i ty- 
tuniów hclenders: .

F ra n c ja . —  Z M a d a g a sk a ru  donoszą 16go S ie r
pnia, że Horasy obstaią za odosobnieniem się od wszel
kich stosunków z Mocarstwami europejskiemi, i że go
towi są opierać się wszelkiemu atakowi. G dy korw e
ta ang: K o n u a y  ukazała sic przy  M adagaskarze , ty 
siące zbro jnych  w ystąpiło  na w y brzeżu ;  warownie 
b y ły  straszliwie uzbroione. Statkiem Iion w ay  dwóch 
kupców francu: zdoła ło  uciec z T a m a ta ve  —  Rząd 
o d eb ra ł  przez  te leg ra f  następuiącą depeszę z M ilia n a  
w A lg ie rze  pod  dniem 3'0 z. m ., że J e n e ra ł  N iw et 
m ia ł  utarczkę  z samym A b d e lk a d e re m , k tó ry  dowo
d z i ł  regu la rną  iazdą z 700 głów skłudaiącą się. Bój 
b y ł  dzielny; iazda arabska oczekiwała na Francuzów 
w odległości 20 kroków . Jazda francu: miała pop i
sywać się dzielnie. Emirowi ubito konia, a Bu M azar  
również b y ł  czynny z swoią iazdą. —  Monitor ode
b r a ł  urzędowe doniesienie o zaślubieniu Siostry Xcia 
B ordo  z Infantem Xięcia L u lk i .  —  W  dzień Nowego 
r o k u  wszystkie w ładze w B u ri  oddały  wizytę usza
nowania Hrabiemu M on tem olin , starszemu synowi D on  
K a ro la , —  Poseł M arokań sk i ofiarował na ręce  P r e 
fekta D epartam entu  S ekw any  5 ,00 0  fr . dla ubogich 
Paryża , bez różnicy wyznań. Użyto ten dar na zaku
pienie drzewa opa łow ego .—  Na posiedzeniu Izby Pa
rów 8go b. m .,  Hrabia P o r ta l i  cz y ta ł  p ro iek t adresu, 
u łożony w dobrym duchu. —■ M onito r og łos i ł  nastę
pu iącą  urządow ą wiadomość o zaślubinach Siostry Xcia 
B o r d o : M argrabia  B rignole S a le  sprawujący inter:
L u k k i , z ło ż y ł  Królowi pismo od J. K. W . Infanta 
Xcia L u kki oznajmiaiące zaślubiny Xięcia Następcy 
•ego Syna,  z J. K. W . Xżniczką L udw iką M ar ją "T e -  
r essą B u r lo n j  C ó rką  J. K. W . Xcia B erry . __  Ko
misja adresowa zajmuie się ieszcze naradam i nad po-

iedyńczemi adresami mowy tronowej. —  W  maiu z. 
r .  wysłano z S in gapore  w ypraw ę, celem oswobodze
nia Xdza Lefehvr liiskupa Isauropolis i apostolskie
go W ikarjusza  Kochinchiny. Cesarz K och inch iny  k a 
za ł  pomienionego P ra ł  ta uwięzić i na śm ierć  skazać. 
A dm ira ł  C ecile (S esy l)  dowiedziawszy się o tern, wy
s ł a ł  korwetę Alhm *nę  pod dowództwem Kapitana 
T ourn ier D u p la n  (T u rn je )  do zatoki T ouran ne. Cel 
wyprawy bez trudności został osiągnięty. T iu  T r y  

W ładzca  Kochinchiny zezwolił  na wydanie B iskupa 
Jsau ropo lis;  Mandaryn ieden dostawił Prałata  na ko r
wetę A lkm en ę. Oswobodzony u d a ł  się do M a m ilii  
gdzie z radością zost«ł powitany przez tameczne D u 
chowieństwo. —  W  szkołach zostaiących pod dozorem 
ministerstwa oświecenia, w r. z. b y ło  6 0 ,3 1 5  uczniów, 
a w ro ku  p oprzedn im  5 6 ,8 49 .  —  Z P a r y ia  zb ieg ł 
B ank ie r  A u reau  (O ro ) ,  za pozostawieniem deficitu
b lizko  na 2 miljony fr .

G recja . —  W A ten a ch  w końcu zeszłego G rudnia ,  
b y ło  24 stopni ciepła.

H iszp a n ja . —  Infan t D on H  n ryk , 2gi Syn  Infanta  
D on  F ran ciszka , og łos i ł  manifest, w k tó ry m  p rzed 
stawia się iako najgorliwszy s tronnik  Królowej Izabelli^  
i iako najz iciętszy wróg K ar l i s tó w .—  B a n k  Sgo F e r -  
TIYNANDA i na r .  b .  zaw arł k o n tra k t  z Rządem, i bę
dzie mu udzielał zaliczenia na dochody skarbowe.

H o la n d ja . —  W  portach holendersk ich  przyznauo 
teraz statkom z flagą Rossyjską takież prerogatyw y, 
iakich doznaią s ta tk i najbardziej uprzyw ilejow anych 
naro dó w .—  Na towary belg ickie  znacznie c ło  pod
wyższono.

N iem cy . —  W e d łu g  poszukiwań Policyjnych, okaza
ło  się, iż w K rólew cu  znajduie się dzieci 755, k tóre  są 
pozbawione możności odwiedzania S z k ó ł  publicznych. 
—  Nadeszła pocieszaiąca wiadomość, iż statek E oru ssja  
w dniu lOym Września r.z . znajdował się p rzy  brzegach 
K a m c za tk i. —  Król M  irtem bersk i ma się teraz lep ie j .  
W e d łu g  rozporządzeń  Stanów Królestwa, znajduie się 
teraz  na placu zamkowym w S /u tg a rd z ie  ko lum na p o 
świecona 25-letniemu Jubileuszowi panowania Monarchy. 
—— Donoszą z I F ie d n ia ,  ze podczas ćwiczeń w ojsko
wych, wykonywanych ostatniej iesieni (o czem b y ło  do- 
niesionem), małe  dziecię z a b łą k a ło  się śród p u łk u  H u 
zarów N. CESARZA M I K O Ł  AJA; dziecię m iało  iuż być 
rożtratowane, gdy H uzar pędząc galopem, schylił  się, 
podniós ł ie, umieścił na siodle i t rzym ał aż do ukończe
nia manewrów. H uzar  ten p rzez  czas nieiaki b y ł  p rz e d 
miotem powszechny ch rozmów; ieden z dzienników na
wet umieścił iego w izerunek. Gdy teraz, podczas p rze-  
iazda N .  C ESA R ZA  Ilossyjshiego , p u łk  noszący J e g o  
nazwę, rozstawiony b y ł  p rzed  pałacem, w k tó rym  wy
s iad ł,  Dostojny Monarcha zbliżył się do poczciwego hu-
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*»r , i»czył  7 nim rozmawiać, i ścisnął go Zarębę .  Mó
w i c i e  N. CESARZ kazał  mu wręczyę znaczną summę.

T u r c j a Syn Jinuma M a sk a tu  wracniąc z Anglji ,  
Sgo z .  U ), p rzyby ł  do A leycandrji. —  Rrząd Austrja- 
cki chco nabyć jeszcze ieden parostatek o sile 300 ko 
ni, mai.jcy kursować między A ltx a n ć L r ją  a Tryeslem .

H (zm a ilo śc i. —  Maiętny Angl ik z akup i ł  na poda rek 
dla Damy,  z powodu święta BOŻEGO Narodzenia,  ko 
szyk z cuk ie rkami ,  a każdy cuki er ek  b y ł  obwinięty 
w los loteryjny;  co wszystko wynosi ło summę  5 ,000  fr,
-— Mandaryn Dworu chińskiego bardzo bogaty,  upodo
bawszy sobie znakomitego,  lecz ubogiego Poetę ,  zapro
si ł  go na wieczerzę,  gdzie sam na sam biesiaduiąc oba, 
podchmieli li  sobie dobi ze; zaczęli czynić różne uwagi nad 
nędzą życia ludzkiego na tym świecie i nad niepewno
ści.) lo u, który spotkać może na tamtym.  Zgodzil i  się 
jednomyślnie,  iż uajwiększą i wieczną iest zg u b ą , życie 
bez cnoty i wiary. Ale z drugiej st rony wydawało się 
im ,  że prawie niepodobną iest rzeczą żyć ciągle lat 
ki lka w ścisłem zachowaniu przepisów rel igi jnych.  uBo- 
d j to męczennicy! którzy dostali się do ru i n !» «Ha! to 
•zostańmy męczennikami >i, rzecze Poeta ;  upuśćmy się 
między mahometauów, opowiadajmy im czyny cnotl iwe,  
potępiajmy błędy Mahometa; pochwycą nas, stawią przed 
S )d  którego Baszy, nie spuszczę nic z tonu,  będę mu 
pa l i ł  wbrew dz kie rzeczy ua Alkoran i Proroka;  Pan 
M ości Mandarynie zn mną.  Rozgniewa się Basza, każe 
mnie wbić na pal, Pana po mnie!  Otóż iesheśmy i w ra» 
iu » Oburzony Mandaryn,  iż biedny Poeta śmie odbie
rać mu pierwszeństwo. «A iużci też pr zec i er ,  rzecze do 
Poety,  upodobniejsza żebym ia s ławny z bogactw, p ierw
szy mówił  do Baszy i pierwszy męczeństwo o t r zyma ł ,  
niżel i  iaki lam biedny gryzipiórku » nDrwię ia z prze- 
miiaiących bogactw»? odpowiedział  Poeta.  u jnko? ty 
taiki owak in ,  porw Se się bogacz do Poety,  i niewiele 
myśląc,  utnie go za u :ho, a Poeta za głowę bogacza, nu l  
w czuby,  wy w rócili stół ,  połamali  s t o łk i ,  obalili k redens .  
Zbiegl i  «ię ludzie i ledwo ich. cozbroiono.  Wyobraz i ć  
-slabie można ©o to była  za scena,  k iedy każdy z nich 
opowiadał  z osobua i popierał  słuszność sweiej  sprawy.  
Oto! '  męczennicy nowomodni.

PRZYJECHALI do W ARSZAW Y.
Biernacki-Łukasz Radca Stawi? Suwałk; Dziekański Kazim: 

b . .J^oerał  « ftossji; FenczEdw: Oby: /.Kocka; Peltz Jap Kup: 
z Gdańska; T ykie l  Gub: Cyw: z Suwałk. (G. P.)

I  D O l i l K S l E K i A .
Je s t  do sprzzdania tyJŁYN ręczny, zaipełnie nowy, urządzo

ny do robienia haszy i mielenia Zboża, z wszelkie mi przyna
leżą  JŚcIami, o ‘i d i  komach; można także użyć konia d o k r ę 
cenia- O ra '  MŁYNEK do czyszczenia Zboża i Kaszy.— 'I1 am- 
ae są dwa O B R Ą Z Y  d-uże olejno malovrnne, do sprzedania. 
vVi-douiDŚó przy ul: Graf ioznej N°966, u utrzymującego Magie.

W  O g ro d z ie  S a s k 'm  w o ln a  dostać  H 1 T A C T I S  
T O W  K w itn ą c y c h ,  i in n y ch .

PO KOJE, od iednego do 3’cli, od frontu, na lm  i 2m piątrze, 
i w oficynie dla Kawalerów, rocznie, lub czasowo, w korpusie 
od 1 go Kwietnia r. b.; w oficynie każdego czasu, do wynaięcia, 
w domu Nro 626, między Pocztą i Hotelem Saskim; tudzież k i l 
ka Pakamero w, dotąd zajmowanych przez Sukcesorów ś. p. 
Spiskiego, które mogą być użyte na STAJNIE, W O Z O W N IE  
lub MAGLE; oraz i kilka P IW N IC  obszernych. Wiadomość 
tamże w Kawiarni.

Potrzebna iest OKAZJA wygodna do K i io w a ,  zabrać ie- 
dnę Osobę z małym pakunkiem; maiący takową, raczą w iak 
najkrótszym czasie zostawić adres w Drukarni Kurjera.

Zł. 22,000 do wypożyczenia na l sz y  Nr hi po* 
teki Domu w Warszawie w każdym czasie, bez 

/woA pośrednictwa faktorów. Wiadomość w domu Nro 
1588 i 9, obok Kościoła Sgo Alexandra, u S tru-

źa Rafała.
W  sklepie ubogich, dostać można ŚW IE C  stearynowych 

z fabryk tutejszych; oraz PO TA R EK  do zapałek chemicz:, 
w złoconych i czarnych ramkach, służących dla zapobieżenia, 
aby ściany i meble niebyły przez pocieranie takowych zauie- 
czyszczanemi.

Niżej podpisany, poleca się Szanownym Dziedzicom Dóbr 
do przyjęcia obstalunków na NĄSlONA KONICZYNY i in
nych NASION pastewnych w listach frankowanych.

Karol Siepers, w Wrocławiu.
Przy  Nowym-Swiecie,  w ulicy Ordynackiej, pierwszy dom 

od rogu pod Nr 1313 B, iest od Wielkiej nocy LOKAL z 6 
Pokoi z Balkonem ed frontu, Kuchnią i t d., do naięcia — 
W  tymże Lokalu przez długi cza? Pensja Panien exystowa- 
ła, i dotąd ieszcze exystuie.

W  sklepie ubogich, iest do sprzedania F U T R O  szopowe, 
zielonem suknem kryte.

W1ES Zalesie Borowe, położona w Gub: Płockiej,  powie
cie Pułtuskim, odległa od Warszawy o mil 5, od twierdzy 
Nowogieorgiewskięj 2 i pół, od Serocka i Nasielska o m ilę ,  
między szosami Nowogieorgiewską i W arszaw ską ,  iest do 
sprzedania. Wysiewu oziminy iest w niej korcy 60, z tych 
JO korcy pszeuicy, gospodarstwo 3 -potowe, siana dobrego 
fur parokonnych 60, budowle w dobrym stanie, pomieszka- 
nie wygodne przy ogrodzie owocowym z dobrcmi gatunkami 
drzew, młyn deptak i gorzelnia bez maszyny, lasu młodzie
ży włók 2, boru zaś kontrowersoweg.o, o który proces in 
pertorio iest iuż rozpoczęty i wygrany, włók 20. Cena zł.  
^6,000, z resztą stała ugoda na miejscu, po znacznem prze 
konaniu się kupca, zawartą być może.

Jes t  do sprzedania za 180 rubli sr:, KOCZ 
z fordekiem i pakunkiem, przysposobiony w da
leką podróż, zdatny do miastowego użycia, zg ra 
bny, lekki i trwalenowo wyrestaurowany. W ia 

domość przy ulicy Nowolipie, w domu Nr 2475, u miejsco
wego Struża.

N a cze ln ik  K a n c tlh r j  i B a n k u  B ełskiego.
Podaie do publicznej wiadomości, iż w *1. 14/26 Stycznia 

r.  b. o godzinie 9 z rana, odbędzie aię licytacja glofna in plus 
na gruncie Fos.eaji Nr 1066, p c z jn . iąc  od summy Ksr 18, 
na sprzedaż M atir ja lu  drzewnego, z obalonej tam Stajni 
drewnianej, przed delegowanym do tej czynności Urzędni
kiem B n k u  j Administratorem domów Kr 1060 i 1068 i 9. 
Warunki te, licytacji każdego dnib przejrzeć można, wy ą -  
wt/.y dni ś-a iątecznych, do godzir.y y z poładuia, w Biurze 
Naeteiniba l ia ir jsh ji Sauku Uelski go. '£  u b k o w t  k  i.
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Extrakt FARBKI do Bielizny na sposób Berliński,  w naj- 
•' pszym gatunku, który sam przez się lub wodą dobrany sto- 
1 tc iak najdłużej, nie tylko nie traci nigdy właściwego koloru, 
ale i nie ulega żadnemu zepsuciu. Farbka ta czyni bieliznę na
der białą i klarowną; używaną także iest do Fabryki Kwiatów, 
> do farbowania wszelkich Materji iedwabnycli i wełnianych*  
nadaiąc im najpiękniejszy i nigdy niezmienny kolor szafirowy;
dla upowszechnienia i łatwiejszego nabycia takowej, sprzedaie 
s ię :  1) przy ulicy Krako:-Przedm: w Sklepie Ubogich; 2)  przy 
ulicy Freta w handlu Korz: P. Frydrych; 3)  przy ulicy Prze-  
iazd w handlu P.Stefanowskiej,  po cenie stałej fabrycznej.Flasz
ki opatrzone pieezęcią i firmą moią z dołączeniem informacji,  
większe po zł. 1? mniejsze po gr. 15; przy zwrocie Flaszek,s trą
ca się gr. 3 ; w większych zaś partjach w Fabryce moiej przy ul: 
Ceglanej Nr 1119, u Stanisława P f a n .

Potrzebny iest NAUCZYCIEL, znający gruntownie ięzyk  
tossyjsk i i niemiecki,  mogący przy tern płynnie i gramaty-  
kalnie mówić temi Językami* Zyczączy,  raczy się zgłos ić  
pod Nr 1611 przy ul: Żurawiej, gdzie o dalszych warunkach 
poinformowanym zostanie. -

M-fcYN wodny o 3ch kamieniach wraz z tarta- 
kiem, w miejscu Zgorzała zwanym, do Bóbr Ża- 
bieńca należący, w odległości mil 2 od W ar-  
szawy, wersta iedna od szosę po łożony , iest od 

dnia 1 Lipca r. b. do wydzierżawienia na lat 6. Pretenden
ci zg łos ić  się zechcą do Dzierżawcy Dóbr Żabieiica, od któ
rego wyłącznie zawarcie umowy zależy. —- T s im e  p o tr ze 
bny iest od tegoż czasu porządny K O W | A L  z własne-  
mi statkami i naczyniami.

MAMKA młoda, zdrowa, życzy  przyiąć lak>ż 
feŚMSI obowiązek* Wiadomość powziąść można pod 

Nr 2743 przy ulicy Browarnej,  u Krzyżanow
skiego. •

0
.f a b r y k a  p o b t e b i j  f

PJ'zy  u lic y  C hłodnej  A 0 918, pod  Ifo lsk ie iit:  flógatkctm i. 
Gdy niektóre Osoby mylnie są zawiadomione, iakobytf  

^Fabryka Porteru pod firmą Karola Sommer przy uli: Cliło - m  
dnej N ro 9 1 8 ,  nie exystovvala; przeto za miły obowiązek^k  
poczytuię donieść Sź: Public .n o ś ’i i naszym H<ndluiącym^  
w Warszawie i na Prowincji* że pomi niona Fabryka i e s t^  
dotąd czynną bez żadnej przerw y, i obecnie wyrabia się ĵ 
w niej znany iuż z dobroci P O R T E R  zwyczajny; oraz/  

^ E X T R A -D O U B L E  S T O U T  na sposób Angielski,  po c e \  
knacli w Warszawie praktykujących .—  A dla w ięk sz ego i  

ieszcze udoskonalenia fabrykatu, sprowadzony został  w 
J t y m ż c  celu wykwalifikowalij  Majster z zagranicy* k t ó r y ś  
Ł s w ą  wiadomością dokłada wszelkich starań, aby’ taż Fa- 
“ bryka pozyskać mogła nadal w zględy Szino: P u b l ic z n o -^  
L ś c i  i Haudluiącycb, idkiemi dotąd, zaszczyconą była. " •
M  Elżbieta Som m er , W dowa. ąć

Potrzebny iest G U W E R N E R , rodowity Niemiec, opatrzo
ny w chlubne świadectwa, zdolny przysposobić Ucznia do 4ej 
klassy.  Życzący otrzymać to mie.ścę, niech się Zgłosi dziś  
lub iutro, do Hotelu Niemieckiego pod Nr 9.

DOM źaiezdrty masyw murowany* z 7 numerami ma- 
|p F i fa |  lowanenii; z Umeblowaniem komplelńem, z oficyną 

drewnianą, Stajniami* Wozowniami, Szopą i różnfe- 
mi Zabudowaniami do gospodarstwa, z Ogrodami,  

Placami, z kilka morg gruntu dobrze uprawionego, w miej
scu pryncypaluem przy szosse, gdzie pocztowe Kurjerki sta- 

— aią, w mieście Szyd łow cu  w Pow; i Gub: Radomskiej, i e s t

do sprzedania z wolnej ręki. Wiad imosć na miejscu powziąść  
można o cenie takowego*

! - ̂  . .- "Aż-ł»,(

Mam zaszczyt zawiadomić PP. Kuprów, iż do Skła
du mego przy ulicy Senatorskiej Nr 496 w domu W.  
Piotrowskiego,  nadszedł znaczny transport K A W JO
RU świeżego prawdziwego Astrachańskiego,' bardzo 
mało solonego* J- K r y ł o  w.

Podpisana, poleca się względom Szan: Publiczni ści. iż. po 
śmierci ś. p. M ę a  mego, mam zamiar nadal prowadzić W A R 
S Z T A T  KRAW IECKI, z zapewnieniem, iż iak dawni.-jtak  
i teraz w moiej pracowni pod Nr 429 przy ulicy K raków 
Przedm , wszelkie roboty i bbstalunki podług źyćzeń i naj
św ieższy-l i  żurnali iak najakuratniej wykonywttć będzie*

M. L e g o w i e * .  - 
Administracja X ięztw a  Ł ow ickiego .  PonieWaż w terminie 

ogłoszonym przez pisma publiczne do Licytacji na wydziel’- 
żawienie propinacji w Dobrach How, hie było  Pretendentów,  
przez co licytacji nie przyszła do skutku; Administracja X ięz-  
twa na wydzierżawienie tejże propinacji wtaz t  Osadą pro-  
pinacyjną Uderz, do której natęży gruntu i łąk mor: 122 
pręt: 50,  Browar l Gorzelnia, oznaczając powtórny termin 
na dzień 1 4 /2 6  Stycznia r. b., w zyw a wszystkich w chęci b ę 
dących zadzierżawienia tej propinacji ba lat 3 i p ó l ,  iżby  
w terminie oznaczonym w Biurze Burmistrza Miasta Iłów na 
godzinę 11 z rana, znajdować się chcieli; gdzie głośna l icy 
tacja przed Delegowanym Urzędnikiem Administracji od b y
wać się będzie.  Warunki do Dzierżawy każdego czasu w 
Biurze Administracji X ięztw a, lub u Burmistrza Miasta iłfiw 
przejrzane być liiogą. Licytacja rozpocznie Się Od summy 
Rsr. 3195 anśzlagiem ustanowionej; przeto przystępujący dn 
l icytacji,  obowiązany iest złożyć y ą  część tej Sulttihy w go- 
towiźnie lub Listach Zastawnych na wadjum, które U trzi-  
muiącemu się przy Dzierżawie, na kaucją pćzy iętym , a o d 
stępującemu od licytacji, natychmiast powlóconym będzie.*-* 
Administrator X ięztw a ,  Radca Stanu, T .  BviwLnko. R efe
rent. F. Staszew skie

Żuwiadamiam strony in teresowane, i l  ob ra łem  żarnie, 
szkanie w mieście S u w a łk a c h  p rzy  ulicy Kowieńskie* 
Przedm ieśc ie ,  w domu W . Puciatyckiej. —  C h olew iń 
sk i  Józef ,  Patron T ry b u n a łu  Gywilnego G ubern ji  Au* 
gustowskiej W ydzia łu  l i g o ,

, D O B R A
DÓ  W Y D Z IE R Ż A W IE N IA , w G U B E R N dl LUBELSKIEJ.

Z powodu zbyt późnego ogłoszenia w roku zeszłym, b *a- 
mierzonem wydzierżawieniu Dóbr K O ZŁ OW 1E C K 1C H  pod 
Lublinem położonych; ieden tylko Folwark m ógł  być w y -  
dzierźawiońym. Teraz, gdy wszelkie potrzebne wiadomości  
Są iuż p r z y g o t o w a n e ,  oznajmia s i ź ę  od Igo  Lipca 1846 r . ,  
w Dobrach rzeczonych, Wydzierżaw inne być maią, bez pań* 
sżczyżuy; na lat 20, z wolnej ręki,  w szystk ie  pozostałe F o l 
warki, tudzież Młyny z ryhołostwem  na stawach, Tarlak,

W D e b ra ch  M A C IE JU W lC K IC II ilad W isłą :  siedm F o l 
warków i M łyny z ryhołośtwem —  Chociaż w ydzierżaw ie
nie wyżej wyrażonych Folwarków nastąpić ma bez pańszer; - 
zny, zapewnia się wszakże, źe takowa w znacznej części po-
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zos taw ioną  będz ie  p r z y  dzierżawach, na p ierw sze  pó ł rocze  
za  oddzielną o p ł a t ą . —  Dla powzięcia bl iższej wiadomości , 
co do w y d z ie rżaw ić  się m a iąc jch  dochodów w Dobrach R o 
stov* ieckich ,  W ło d a w s k ic h  i Macieiow ickich, zgłaszać się 
można, zaraz co do Dóbr p ie rw szych  i d ru g ich ,  a dopiero  
od dnia 1go Marca 1846 roku; co do Dóbr ostatnich , na g run t  
każdy r h  tych dobr  w szczególności, lub do K ance ła rj i  J  W. 
•lana Drab iego  Zamojskiego w W arsz aw ie ,  przy  ulicy Ś w ię 
to hr/.y /.k iej  pod liczbą 1325. —  Umowy zaś dzierżawne 
eo do Dóbr Ko/.łowieckich i W łod aw sk ich ,  zawierane  będą 
w Ko/.łowię ; a  co do D óbr  Macieiowickicl i , w Podzamczu 
M acieiow ickiem.

W  ,Sobienictck, w Dobrach Hr: St: Łubieńskiego  
z w yścigów tyle  7.1,any B . r e j l e r  Chilcot, dla kilku’ 
powierz,onych mu Koni, u rządzi?  S T A J N IE  dogodną i 
R A J 1 S Z U L Ę .  Uwiadamia p rze to  O by w ate l i ,  iż kto 

ja- soł,ie korzystać  z tej sposobnośc i i zechcia ł
b  » « “ * ? » • •  do T B E N O W A N IA  do w yścigów lub do 
0  u iezdzama takow ych ,  może do niego zgb  sic się o na 

i d ^ ł a m c  w arunków . Adres u g „  i* , t  na G ó rę  Kalwa- 
j i ję  w Sobiemach Kiełczew skic l i ,  lub tamże na Gar-  
\ W0,ln- Benjamin Chilcot. WJ

S03&'5S££S§eIs
Podpisany,  Wynalazca p ły n u  n a  w yg u b ien ie  n a - 

g m o tko w , ma honor zawiadomić Szan: Publiczność,  że
J a . t  Nroe”»3e m’T kf,niu ZOStaie. to i e s t ,  p r z y  ulicy śgo 
J a n a ,  IN, o 13 ,  na  2 g , e m  p i ą t r z e ,  g dz i *  k a ż d e g o  . y J u
rvspo.no,o n ,  go P ły n u  dostać m o ż n a .  K u p r y  zaś w m ia 
s ta c h  Gubern., , ,1 :  l u b  i n n y c h ,  pragnący t e n ż e  p łyn  p0. 
s ia d a ć  w swyi h S k ł a d a c h ,  z a p e w n ia  im  znaczny rabat.  
J a n  G ę b ic k i , b.  Chi ru rg  Powiatowy.

r  ' S L f ’T
ł r i^ k tM iie *  i ' t o m t " 1’ K u c ' ,B i> D n v a ln i ,  P i w n i c y ,  S t a j n i  „ !

„  * "  H  ■ " ?  d,wa P ° W 07'3 - L oka l  ten p i t r z e -
w k ló rv m  • ] tb la ® 1’ le. dilalt n>oie być i bez mebli. Dom, 
Ż yczące  Iest L okal ,  ma leź. ć w s'rftdku Miasta,
m er  2 3 > 4 1 ** “ wż .wh '*aiąć, zg łos ić  się raczy pod Nu- 

ż d jm  czasie. ' P,i , lr0  ° d f r ° ‘,lu U,icy Dzil iieb  w ,(a-

n t s ? n ! o / Z’ 1? ’> ®bfźący F e l i c j a n a  B e r e z iń s k i e g o .  p r z e c h o d z ą c  
i  D łu g ą  > F r e t a ,  z g u b i ł  P A P IE R Y  p r o c e s o w e  w s p r a w i e  

z u a U n  P »“ ? ,w 5 °  W y r z y k o w s k i m ,  na z ł .  2 0 0 0 : w k t ó r y c h  
dać 7 cci * S*i? **w e rs  na  tJ. 2 0 0 0 .  Ł a s k a w y  Z n a la z c a  od-  
2 3 7 6  R Ce ° ‘ a r c e *e g °  P a w ł o w s k i e g o  P a t r o n a ,  p o d  Ner  
y rz y zw 'o h ą* n ag ro d ę^* * W**|'B^' n d e s z k a f ą c c g o ,  g d z i e  " o t r z y m a

D O M I N A  i K O S T I U M Y  ik ■ • . . .
R o z m a i to ś c i ,  „a  2 m p i ą f J e .  ^  ’ d °  W ^

K r ! k ,o ,Fl k f e j " 'o , mTl "o T w a T  "  M ‘ T a r e z 3 '" !e ’ P r e T %zos>e
d a n ia  z w olne j  r ę k i ,  M e b l a m i ^ n m  P° d N r  S 1 ,  ‘CSt d °  S p r ,C ‘ 
k o i  g ośc innyc h ,  Sali  b i l a rd o w e j  p ^ “ ! K 9  ^
a n g i e l s k i e j ,  S k l e p u ,  S z y n k o w n i p -  • s l o ł o w e g ° .  K u c h m  
i e o ,  S z p i c h r z u ,  W o z o w n i ,  Ogro’du f r u k ^ ’ ‘S l p l f a r l " ’ 2<'1‘ S ta  
t u d z i e ż  w o g r o d z ie  S a d z aw k i  W i a d o  <?” <?E°  1 w a r a y w u e «°»
d ą ż y  p o w z ią ś ć  m ożna  u w ła śc ic ie la  w " ° , c  °  j » p r « -
ią c e g o .  s l jm z c  d o m u  n n e sz k a -

rze

i ) o m \ A  Jo  Wynajęcia przy ulicy Bednarskiej  
K i o  2 6 9 0 ,  na 1 sze tn  piąt rze od f r o n t u .

P o trzebny  iest  od Sgo Ja n a  r. b. E K O N O M  nieżonaty, Ka 
w ale r  lub W dowiec, obeznany z E konom iką  rolną i g o sp o 
darczą,  a zaletne posiadaiący św iadec tw a;  zes tawić zechce 
swoj adres  w D ruka rn i  K urjera .

W  wilją Bożego Narodzenia, z domu p rzy  uli: 
P o d w al ,  w ybieg i  P IE S E K  z gatunku  bont niskich,  

W E E i s f e f e  1 d , u ? :,n. • /o * * ® .  « dotychczas n iew róo i ł .  by ł  
011 ca ły b ia ły  z uszami i tatami kasztanowatemi, 

s t rza łkę  zas' na łb ie  b ia łą .  Ł ask aw y  Znalazca raczy go zw ro- 
cić do M arg ra b iny  domu Nr 6U0 p rzy  ulicy Bielańskiej .

Dziś rano zimna stopni 2. W czora j  w południe 3.
T E A T R  R O Z M  A IT O Ś C I .  J u t r o ,  ^ I s . y  raz iV iezgody  d o 

m ow e. 15 ty raz G 'eldhub.
Ja n  i E lżb ie ta  Ż u rk o w s c y ,  N A U C Z Y C IE L E  T a Ń C O W ,  

mieszkają p rzy  ulicy Miodowej, w pałacu Paca,  na 2m pią trze  
od frontu, nad Insty tu tem  naukowym męzkim.

M Dyonizy Pe t ine t ,  Nauczyciel T A Ń C Ó W  Solowych i 
Salonowych, ma zaszczyt zawiadomić Szanowne Oso 
b y  in teresowane,  iż p rzy b y w szy  do W arszaw y  w raz 
z swą S ios trą ,  o tw o rz y ł  S A L E  p r z y  ulicy Nuwoiniej- 

skiej czyli tak zwanej Gołęb ie j  pod Nr 173, na Im p ią t rze  od 
f rontu ;  i tak u siebie 11a Sali iak w domach p ryw a tnych  Lekcj i 
podejmować się będzie.

    —

| n e itR \H  ( \
'  w r ? " 01, donieść Szanownym Lubow nikom 1) O B R E J  |  
i i  U Z Y K I ,  i e ż e l b y  ta k o w a  by ła  po trzebną na W i e c z o - f  
|  ry  p ryw a tne ,  z 'towarzyszeniom F o rte p ja nu ,  li ' '
|  Ins t rum entó  w, aby raczyli  nadesłać swój adres 
, (loka w K aw ,arm  przy  ulicy Nowo Senatorskie j  
{co  w ieczór  słyszeć można. 
d*-----------
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F a b ryka  K arm elków , C ukrów  i  C zeko la d y  p a ro w e j 

K . G łębockiego  i J. fo d s ia d ło w M e g o , dotąd na Kra-  
kowskiem-Przedmieściu 389,  wprost  Saskiego Placu
«Xystuiąca, dla dogodniej-zego lokalu i wstępu Prześw; 
Publiczności,  w dniu I 4 l y in b . n i .  przeniesiony została na 
tgz ulicę, pod Ne r 411,  do domu P. Loe.ve, (dawniej  
pałacu Szymanowskich) ,  obok marmurowego chodnika,  
w p, ost p^ł reow JJVY \A . Hrabiów U ru sk ieg o i P o tockie , 
go sytuowanego.  Jak dotąd,  t . k  i nadal w tej fabryce do- 
*t*ć będzie można wszelkich wyrobów cukierniczych w 
rozmaitych gatunkach,  mianowicie:  Cuk rów,  Karmel
ków, Czekolady parowej ,  Ciast, To r tów,  Piramid i t. p.; 
° ia z  napojów rożnych inkie Cukiernia  mieć może,  po 
cenach najniższych,  iuż z dobroci Prześw: Publiczności 
znmych .  Pochlebiamy sobie,  Że Prz: Publiczność wzglg.

nie ucz£s/c«aiąca do naszego zak ł ada ,  i na przyszłość 
me odmówi nam swej łaski ,  o którą  Ją najpokorniej  u- 
p r a s z a rn y .  Erazm G łę b o c k i  i Józef  P o d s ia d ło w sk i.

„ f °  .d7-,aiej*zego K u r j e r a  (na P ro w in c ję )  do łącza się SPIS  
• 'a ltycl.  świeżo p r z y b y ły c h  holenderskich  NASION o g r o 

dow ych , k tó ry ch  w Handlu F R A N C IS Z K A  F U C H S ,  w V \ar-  
szawm przy  u licy Senatorsk ie j  pod N r  467 lit B, w pros t  OO. 

o .m ato  r ,  »a cenę tymże Spisem oznaczoną, dostać można.


